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KORESPONDENCYE. 


Tomaszów 22 kwietnia. 

"W miarę rozwoju przemysłu krajowego, 
fabrykanci starać się muszą o zbyt swej 
produkcyi i w tym celu zawiązują stosunki 
z kupcami, zamieszkałymi w najodleglej- 
szych miastach wielkiego obszaru państwa 
rosyjskiego. ; 

Sprzedaż odbywa się bądź wprost kupco- 
wi przybywającemu w tutejsze. strony, lub 
też przez pośrednictwo komisyonerów, wy- 
syłających zażądane od nich towary, wreszcie 
przez agentów ustanowionych w znaczniej- 
szych miastach, — w każdym jednak razie, 
towar musi być przesyłanym do miejsca 
przeznaczenia. 

Zajmowanie się ekspedycyą towaru, jako 
połączone z przeróżnemi trudnościami i for- 
malnościami, jest dla fabrykantą niemoże- 
bnem, — utworzyły się więc w tym celu 
różne towarzystwa transportowe, działające 
na mocy ustaw przez Rząd zatwierdzo- 
nych. 

zdawałoby się na pozór, że czynność ta- 
kiego towarzystwa jest nader skromna, gdyż 
przewożąc towar za umówioną zapłatą, wy- 
daje takowy wskazanej osobie, i na ten 
koniec; — ale tak nie jest. 

* Agenci towarzystw transportowych wyda- 
ją na otrzymany towar kwity czyli świa- 
dectwa transportowe, w których oznaczone 
jest nazwisko wysyłającego towar, nazwisko 
i miejsce zamieszkania tego, dla kogo to- 
war jest przeznaczony, i t. p. szczegóły. 

Większość fabrykantów 1 kupców, jest 
zapewne tego przekonania, że tak długo oni 
są właścicielami wysłanego towaru, dopóki 
rzeczony dowód znajduje się w ich ręku — 
że. zaś są w błędzie, dowiadują się dopiero 
wtedy, skoro z jakichbądź przyczyn zażą- 
dają zwrotu towaru. Wówczas agent prosi 
o przeczytanie owego świadectwa transpor- 
towego, obejmującego według jego twier- 
dzenia, wyciąg z przepisów obowiązujących 
towarzystwo. I rzeczywiście, na drugiej 
stronie tych dowodów, ścisłym 1 mikrosko- 
pijnej. wielkości charakterem, wydrukowane 
są prawidła, których nikt zapewne jeszcze 
nie czytał. W wypadku wyżej przytoczo- 
nym interesowany Z wielkim trudem od- 
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czytuje ni mniej ni więcej, tylko taki ustęp: 
„kantorowi miejsca przeznaczenia wolno jest 
wydać towar osobie wskazanej w hicie 
transportowym, hez potrzeby przedstawienia 
tegoż dokumentu, jeśli odbiorca towaru jest 
znanym osobiście agentowi, a wówczas rze- 
zone świadectwo znaczenie swoje ultrace.” 

Jestto, jak widzimy, warunek wielkiej 
bardzo doniosłości, gdyż wysyłający towar, 
z chwilą objęcia go w posiadanie przez 
agenta, przestaje być jego właścicielem, a 
nawet i wówczas jest on bezwładnym, jeśli 
kupiec zawiesił wypłaty przed otrzymaniem 
wysłanego mu towaru, albowiem na mocy 
przytoczonego wyżej ustępu, agentowi wolno 
jest wydać towar, a posiadacz świadectw: 
powinien wszak znać dokładnie treść doku- 
mentu, na jakim mniemane swe prawa opie- 
ra. Najlepiej zatem przy wysyłce towaru 
zrobić zasłrzeżenie, że takowy łyłku pasia- 
duczowi świadectwa przewozowego wydanym 
być może. 


Nierównie większe jeszcze trudności na- 
potykane bywają przy wysyłce towaru z 
zaliczeniem należności (Nachnahme). 

Jeśli towar bywa wysyłanym z zastrzeże- 
niem wydania go wskazanej osobie, za 
uprzedniem uiszczeniem oznaczonej sumy, 
to agenci kantorów transportowych: wydają 
na to oprócz świadectwa transportowego, 
oddzielny jeszcze dowód, nazwany: „do- 
wodem zaliczeniowym” (Nachnahmeschein). 
W treści tych kwitów mieści się poświad- 
czenie odbioru towarn, miejsce przezna- 
czenia, nazwisko odbiorcy i suma, która 
wysyłającemu towar po otrzymaniu zawia- 
dómienia o jej wpływie wypłaconą być win- 
na. Widzimy z tego, że kwit taki posiada 
wszelkie warunki prawnego obligu, mogące- 
go przez cesyę przechodzić w różne ręce. 
Posiadacz takiego dokumentu, powinienby 
zatem mieć prawo żądania wypłaty ozna- 
czonej sumy, lub też zwrócenia mu towaru, 
a jednak nie zawsze takie żądanie spełnia- 
nem bywa, — jeśli bowiem towar był ubez- 
pieczony w towarzystwie transportowem, na 
sumę wyższą od sumy zaliczeniowej, wtedy 
towarzystwo wymaga dostarczenia mu ze- 
zwolenia wskazanego oddiyrcy na zwrot to- 
waru, bez względu na to, czy żądanie zwro- 
tu pochodzi wprost od wysyłającego towar, 


czy też od nabywcy dowodu zaliczeniewego. 
Z jak wielkiemi trudnościami jest nieraz 
połączone spełnienie tego żądania — każdy 
ocenić potrafi, Dla uniknienia tej ewen- 
tualności wypàda przy wysyłce towaru ozna- 
czyć dla jego odbioru termin  prekluzyjny, 
po upływie którego towarzystwo zwraca 
towar na żadanie wysyłającego. 

W daleko gorszem położeniu znajduje 
się posiadacz dowodu zaliczeniowego, na 
któryni zrobioną jest notatka, że na towar 
wysłany za jednem świadectwem przewozo- 
wem, nałożono kiłka oddzielnych, bliżej 
określonych zaliczeń. Ja sam bylem na- 
bywcą takiego dokumentu i przez rok blizko 
bezskutecznie oczekiwałem zapłaty oznaczo- 
nej w nim kwoty. Nareszcie listownie we- 
zwałem agenta o zapłatę nałeżności, lub 
też o zażądanie zwrotu takowego, cełem 
uskutecznienia podziału  proporcyonalnego 
do kwitów zaliczeniowych. W odpowiedzi 
na to agent oświadczył mi, że żądanie zwro- 
tu towaru może być spełnionem jedynie za 
zwrotem oryginalnego świadectwa przewo- 
zowego, (które się znajduje u odbiorcy to- 
waru) i za wydaniem wszystkich oznaczo- 
nych dowodów zaliczeniowych. Że zaś wy- 
syłający towar, sam był w posiadaniu je- 
dnego takiego dowodu i z pewnych powo- 
dów wydania go kantorowi odmówił, — nie 
byłem więc w możności spełnienia żądania 
agenta i znałazłem się w położeniu bez 
wyjścia. Ohwyciłem się ostatniego środka 
i w liście przesłanym do zarządu towarzy- 
stwa, cały stan rzeczy opisałem, prosząc w 
razie ostatecznym o sprzedaż towaru przez 
licytacyę publiczną. Zarząd za pośrednictwem 
tutejszego agenta udzielił mi odpowiedź, w 
zupełności zgodną ze zdaniem tegoż agenta 
i nadmienił, że sprzedaż może nastąpić w 
myśl przepisów, które stanowią: „że agent 
wzywa notaryalnie wysyłającego towar o 
dostarczenie w pewnym określonym czasie 
wszystkich dowodów zaliczeniowych, w razie 
zaś nie uskutecznienia tego, towar sprzeda- 
je się, a pieniądze zebrane z licytacyi, skła- 
danemi bywają do banku państwa”. 

Niech więc to doświadczenie będzie nau- 
ką dla innych, a zarazem ostrzeżeniem, że 
takiego rodzaju kwitów zaliczeniowych bez- 
warunkowo nabywać nie wolno! 

Pałkal. 


ROZPORZĄDZENIA RZĄDOWE. 


== Rada państwa, w wyjaśnieniu jednego z arty- 
kałów regulaminu co do udzielania pozwoleś nu ú» 
twieranie kantorów pośredniczących w wynajmie 
slug i oficyalistów, postanowiła, iż odnośne pozwole- 
nia wydawane być mają przez miejscowych guber- 
natorów, naczelników miasta lub oberpolioemaj- 
strów; jeżeli zaś mający się otworzyć kantor pośre- 
dniczy także w rakomendowaniu osób trudniących 
się udzielaniem lekeyj, wówczas poźwołenie może 
być wydane nicinaczej, jak za poprzedniem poro- 
zumienien się z kuratorem okręgu. naukowegu. 

=> Budowa prywalnych mostów, przechodzi skut- 
kiem rozporządzenia ministeryum spraw wównęfrz- 
nych, pod dozór powiatowych komisyj budo- 
wlanycj. 

= Z rozporządzenia departamentu pollcyi pañ- 
stwowej, wszelkie afisze, ocenzurowane przez miej- 
scową cenzurę policyjną, mogą być roziepiane bez 
uzyskania osobnego pozwolómia tylko w miastach 
tej samej gubernii, w ktorej wydanem zastało po- 
zwolenie cenzury i nie dłużej jak w terminie pòl- 
roeenym od daty tegoż pozwolenia; ua rozżlepienie 
takich afiszów w innych guberniach lub po upły- 
wie terminu półrocznego, potrzeba osobnych pu- 
zwoleń miejscowych władz policyjnych. 


Sprawozdania targowe. 


Giełda berlińska. Sprawozdanie tygodnio- 
we (do dnia 26 kwietnia), 

Po okresie niezwykłego ożywienia, peł- 
nego śmiałych przedsięwzięć, zwyżkowych 
okrzyków i gorączkowych zabiegów, nastą- 
piło na giełdzie osłabienie. Objawia się 
ono nietyle w obniżeniu kursów, ile w u- 
spokojeniu ogólnej tendencyi, w mniejszej 
rozległości dokonywanych obrotów. Znowu 
na targu rent a w szczególności w dziedzi- 
nie rosyjskich wartości ogniskował się głó- 
wny interes. Lecz kurs rosyjskich pożyczek 


obniżył się z końcem tygodnia 0 *,—2'/ 


a zarazem rozeszła się wiadomość, że nowa 
pożyczka wypmszczona będzie przy kursie 
o 3%, niższym od najwyższego notowania 
5%, rosyjskich pożyczek w poprzednim ty- 
godniu. W obec zbliżającej się emisyi po- 
robiła spekulacyą doniosłe zobowiązania w 
dawniejszych pożyczkach rosyjskich. Nizki 
kurs emisyjny pokrzyżował jej interesy, gdy 
jednak za nową pożyczkę opłacają już wy- 
sokie premię, a upodobanie pieniężnej pu- 
bliczności w rosyjskich papierach wcale nie 
ustaje, na pewne spodziewać się można, że 
pomimo emisyi, utrzymają się dawniejsze 


NAUKA, SZTUKA, LITERATURA. 


ARGYKSIĘŹNA de STNNBACH 


przez Kdwarda SIERECKERA, 
z francuzkiego przełożył 
T MARENICZ. 
—0— 
(Dalszy ciąg—patrz Nr. 92). 
VIII. 

Wiadomości o zdrowiu p. Stolz-Geyler wcale 
nie były zadawalniające; podróżował on w towa- 
rzystwie młodego lekarza, który sumiennie badał 
przebieg choroby i częste zdawał relacye. Przy- 
zwyczajenie jednakże przezwyciężało nawet choro- 
bę. Stary przemysłowiec nie mógł być zupełnie 
obojętnym na sprawy swej fabryki; syna nie miał, 
żona jego nie wiele się znała na interesach, córka 
już w innym świecie wychowana. | 

Alzacyę tak jak i całą Francyę, owiał duch 
postępu. Gdzież się podziały owe babki, które trzy- 
mały. klucze od kasy, pilnowały warsztatów 1 mia- 
ły oko na wszystko? | 

- Kobiety te znikły powoli w 
się rodów i wychowania. 

Maks“ spróbowawszy dwa lub trzy razy ai 
fięgnąć rady od pani Stolz w kwestyach, których 


skutek mieszania 


rozgtrzygnięcia nie chciał brać na siebie, zaczał 
wreszcie pisywać w nagłych wypadkach do cho- 
rego. Ilość zamówień poczęla się zmniejszać, a mło- 
dy inżynier uważał sobie za punkt honoru utrzy- 
mać fabrykę przynajmniej na dawnej wysokości. 
'Trafiała się świetna sposobność poprawienia zastoju. 
W Rosyi budowała się nowa linia drogi żelaznej 
i rozpisano konkurs na dostawę. Konkureneya byla 
wielka: Sehlunbergerowie, Kocehlinowie, CaiPowie, 
Maze'owie i Voisine'owie, stanęli do współzawo- 
dniectwa. Maks otrzymał od p. Stolz nieograniezo- 
ne pełnomocnictwo do działania. 

Tego samego poranku, gdy zaszły wyżej. opi- 
gane sceny, nie tracąc ani chwili czasu udał się do 
Wiednia, gdzie interes miał być ostatecznie roz- 
strzygnięty. 

Był to jego debiut w zawodzie przemysłowym 
i dla tego wyjeżdżał niespokojny. Los uśmiecha 
się młodym. Utrzymał się przy dostawie i w eztery 
dui po jego wyjeździe pani Stolz-Geyler otrzymała 
następująca depesze: 

„Z radością donoszę, że dom Śtolz-Geyler 
utrzymał się przy dostawie lokomotyw dia nowej 
drogi żelaznej, Spieszę o tem zawiadomić pana Stolz. 
Interes najmniej na sześć milionów. Dziś wieczó- 
rem wyjeżdżam.“ M. Braun. 


"W. chwili odebrania depeszy cale towarzystwo 
siedziało przy obiedzie. Nawet najbogatszym nowi- 


na taka sprawia radość. Pani Stolz przeczytawszy 
depeszę, podała ją córce mówiąc: 

— P. Braun jest prawdziwym skarbem dla 
naszego domu! utrzymał się przy znacznej dosta- 
wie w obee bardzo niebezpiecznego współzawodnie- 
twa. Idzie o kilka milionów. 

Odila nie mogła się wstrzymać od zarumie- 
nienia, gdyż w chwili kiedy młody człowiek z ta- 
ką gorliwością i rozumem bronił interesów jej ro- 
dziny, a więc naturalnie i jej, ona mu wypłatała 
figla swojego rodzaju. 

W dwa dni potem, wieczorem, Maks przyje- 
chal do Mulhuzy, zatrzymał się u Hamnerlów aż 
do następnego dnia, uradowany ze szczęśliwie prze- 
prowadzonych negoeyacyj. 

Wehodząc około wpół do szóstej z rana do 
swego mieszkania, zdziwił się nie zastawszy Kip- 
psa, któremu zalecił (sypiać tam w czasie swojej 
nieobecności. 

O szóstej dzwonek zapowiada przybycie robo- 
tników do warsztatów. W pół godziuy później 
Maks obchodził fabrykę, wesoło witając się ze 
wszyskimi i według swego zwyczaju podając rękę 
werkmajstrom. 

— (o to znaczy, że Michała jeszcze nie ma? 
Czyżby się zapomniał podezas mojej nieobecności? 

Werkmajster, do którego mówił, spojrzał na 
Maksa z miną zdziwioną. 

— (o pan mówi?,.. Michała?,., Michała Kipps? 


pożyczki -w równie jak przedtem pomyśl- 
nych warunkach. Podobnie jak pożyczki 
uległa w ubiegłym tygodniu zniżce również 
waluta rosyjska, pożyczki wschodnie i mało 
obracane pożyczki złote. Wielkie ożywie- 
nie jakie wywołała emisya akcyj tabacz- 
nych, przebrzmiało bez ważniejszych na- 
stępstw. Nawet najściślej związana z nią 
„Creditanstalt”: nie doznała korzystnego jej 
wpływu. Akcye kredytowe notowano w u- 
biegłym tygodniu o 2% m. niżej aniżeli w 
poprzednim. Może to służyć poniekąd za 
miarę, jak małym był ruch na giełdzie w 
ubiegłym tygodniu, szczególnie po za obrę- 
bem wartości rosyjskich. Niektórzy widzą 
w tem dowód zdrowego kierunku w ukształ- 
towaniu się stosunków finansowych, że mia- 
nowicie nad burzłiwą spekulacyą zaczynają 
zyskiwać przewagę operacye oparte na wkła- 
dach kapitałów. Austryackie renty wymie- 
niane w wielkiej ilości na rosyjskie papiery, 
notowane były słabo. Niepomyślne dochody 
austryackich kolei i spodziewane rednkcye 
taryf, pozbawiły ich wszelkiej wziętości na 
giełdzie. Również niekorzystne usposobienie 
dla węgierskiej zlotej renty, polepszyło się 
z końcem tygodnia, wskutek znacznych za- 
kupów, wywołanych zapowiedzianą przez 
angielskiego ministra finansów Childersa 
konwersyą konsol. Francuzkie straciły w u- 
biegłym tygodniu 2 m., lombardy 2%, m. 
Rentą włoską robiono bardzo małe obroty 
przy kursie słabym. Zatwierdzenie jednak 
włoskiego przedsiębierstwa kolejowego po- 
prawi niewatpliwie usposobienie dla tych 
papierów i ożywi interes. Dla pożyczek 
rumuńskich jest publiczność pieniężna za- 
wsze pomyślnie usposobioną, pod: wpły- 
wem jednak ogólnej tendencyi i` tu ruch 
był bardzo mały, notowania niższe.  Liosa- 
ini tureckiemi i 5%/, pożyczką giełda prze- 
stała się zupełnie zajmować. W dziedzinie 
kolei: niemieckich, akcye wschodnio pruskiej 
kolei południowej, po znacznych wahaniach 
dalej jeszcze obniżyły się w kursie. Notowa- 
no również niżej akcye kolei Maryenburg- 
Mławka, gdyż dywidenda 2%/, zawiodła o- 
czekiwanie, Dla papierów górniczych trwa 
usposobienie ospałe. Z papierów przemy- 
słowych największem ożywieniem odźnacza- 
ły się akcye fabryk maszyn. 
Wełna. Berlin 25 kwietnia. Obroty 
- w handlu wełną były w ubiegłym tygodniu 
bardzo małe. Jarmark lipski. przeszkodził 
fabrykantom. przybyć na targ. Kupowali 
więc tylko miejscowi pośrednicy, prócz te- 
go robiono umowy listownie. Zdaje się, że 
nie prędko pojawi się. na tutejszym targu 
większa ilość nabywców, gdyż zaraż po u- 
kończeniu aukcyj w Antwerpii, otwarte bę- 
dą w dniu 29 b. m. aukcye w. Londynie. 
Ponieważ przebieg ostatnich wywrze. nieza- 
wodnie wpływ stanowczy na jarmarki nie- 
mieckie, jakie się rozpoczną za półtora mie- 
siąca, nie można się dziwić, że każdy o- 
ciąga się z” robieniem zakupów, zarówno 
welny dawniejszej, jak i nowej .strzyży. 
Obroty wełuą nowej strzyży są tem bar- 
dziej utrudnione, ile że producenci nie spie- 
szą się ze sprzedażą pamiętając, że w la- 
tach dawniejszych mieli dosyć sposobności 
do korzystnego jej zrealizowania. ` | 
ŻZboże. londyn, 21 kwietnia. Powie- 
trze było w ubiegłym tygodniu znacznie 
zimniejsze. Stan zasiewów przedstawia się 
jednak dosyć pomyślnie, chociaż : z wielu 
stron dają się słyszeć głosy przeczące da- 
wniejszym opisom. Młode rośliny nie wy- 
glądają podobno tak pięknie i zdrowo, jak 
o tem pisano przed 14 dniami. Handel 
pszenicą nabrał więcej mocy, ceny się po- 


Tak, Michała Kippsa. 


Michał wydalony? I kiedy? 


Czyż pan nie wie, że został wydalony? 


— 


prawiły. -W Liverpoolu. podrożała austral- 
ska pszenica o 2—3 p. na centnarze. Na 
wybrzeżu zaofiarowano mało, gdy nadto z 
końcem tygodnia obudził się żywszy popyt 
na dałsze terminy, notowania wzniosły się 
lo & p. do 1 sz. W przyszłym tygodniu 
ma tu przybyć 42 ładunki (z tych 27 na 
uprzednie zamówienia), obejmujące ra- 
zem około 300,000. kw. W czasie od 1 
września 1883. roku do 10 kwietnia b. r. 
dowieziono do W. Brytanii w.187, głównych 
miejscach pszenicy i mąki 9,868,955 kw., 
(w tymże czasie w.1882/83 r. w 150 gł. m. 
12,229,284 kw.) Sprzedano zaś angielskiej 
| pszenicy, w czasie od, 1 września do 23 lu- 
"tego w 187 gł. m. 1,581,495 kw. (1,249,355) 
kw., a w czasie od 23 lutego do 19 kwie- 
tnia 416,772 (444,014) kw. Dowozy w cią- 
gu ostatnich czterech dni, do 10 kwietnia 
włącznie, były stosunkowo małe, a miano- 
wicie przyniosly 341,871 ctr.,: w poprze- 
|dnich. 7 dniach 655,573 ctr: Angielskiej 
pszenicy dostawiono w 187 głównych miej- 
scach 40,950 kw., w poprzednim roku w 
tymże czasie 54,555. W drodze do W. 
Brytanii znajduje się obećnie mąki i psze- 
ńicy więcej o 39,000 kw., w drodze do lą- 
du stałego więcej 96,000 kw., razem płynie 
do Europy 2,604,000 kw., czyli o 246,000 
kw. mniej, aniżeli w tymże czasie roku 
przeszłego.  Dowozy pszenicy z atlantyckich 
portów Ameryki do Europy, znacznie się 
powiększyły, a mianowicie % 66,500 do 
143,500 kw. Z Kalifornii dowieziono do 
Europy. 56,000, w poprzednim -tygodniu 
64,000 kw., razem więc przybyło do Eu- 
ropy ze Stanów Zjednoczonych 199,500 
(130,500 kw.) W N. Yorku ceny pszenicy 
silnym ulegały wahaniom, z końcem tygo- 
dnia notowano wszystkie terminy wyżej o 
3—3} c. Zapotrzebowanie krajowe jest 
bardzo znaczne, temu też zawdzięczyć na- 
leży, że jawne zapasy pomniejszyły się w 
ubiegłym tygodniu przeszło o 1,750,000 
busz., czyli od początku roku o 9,825,000 
busz, spodziewać się więc moźna, że nie- 
bawem zejdą one do nizkiego poziomu za- 
pasów zeszłorocznych. Biuro rolnictwa w 
Waszyngtonie, w wykazie kwietniowym, o- 
cenia obszary obsiane na .zimę pszenicą, 
na 27,600,000 akrów, czyli o: 5°% więcej a- 
niżeli w roku poprzednim; przypuszczalną 
zaś wydajność kłosów na 95 czyli o 5°% 
mniej od przeciętnejj w poprzednim ro- 
ku o tej porze oceniano wydajność kłosów 
na 80. W okolicach zachodnich i północno 
zachodnich ucierpiały wiosenne zasiewy od 
zawiei śnieżnych. . W drodze z Indyj znaj- 
duje się według „listy* z dnia 16 b. m. 
87,692 kw., w tymże czasie roku zeszlego 
było 208,529.kw. Mąki dowieziono w 
ciągu 4 dni przed 10 kwietnia 188,145 (w 
poprzednim tygodniu 217,256) ctwt. Z Sta- 
nów Zjednoczonych do W. Brytanii dowie- 
ziono 89,000 (86,000) work., do lądu sta- 
łego 8,000 (16,000): work. Usposobienie na 
|targach ospałe zarówno w Londynie jak i 
na prowincyi. Kukurydzy dowieziono 
do W. Brytanii w ciągu 4 dni przed 10 
kwietnia 458,574 (335,382) cwt., z Amery- 
ki 23,000 (48,500) kw., z Ameryki do lądu 
stałego 3,000 (25,000) kw. Usposobienie 
na targach cokolwiek lepsze. W Liver- 
poolu przy szczupłych dowozach ceny pod- 
niosły się o 1—17, p. na cent. W drodze 
do W. Brytanii jest obecnie bardzo mało, 
a mianowicie 132,500 (268,000) kw.; w po- 
przednim roku w tymże czasie 162,000 kw. 
Jęczmienia dowieziono w ciągu 4 dni 
przed 10 kwietnia 130,199 (166,105) cwt. 
Usposobienie na targach mocne, chociaż 


— Wcale nie! 


— A! tak? 
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obrót mały. W drodze do W. Brytanii | 


znajduje się 98,000 (145,500) kw., 
przednim roku w tymże czasie 135,000 kw. 

Zboże. Odesa 20 kwietnia. Ciągłe 
podnoszenie się waluty -stanowi niepokona- 
ną przeszkodę dla rosyjskiego handlu wy- 
wozowego. (eny tutejsze z zagranicznemi 
nie wytrzymują żadnego porównania. Wła- 
ściciele okazują w sprzedaży nadzwyczajną 


„wstrzemięźliwosć, spodziewając się zawsze 


RE Kipps mówił, że Grroom skradł 
mu list, który miał oddać na pocztę. 


w stosunkąch handlowych pomyślnego zwro- 
tu, chociaż w rzeczywistości niewiadomo 
nawet coby mogło takowy spowodować. To 
ciągłe wyczekiwanie -drogo kosztuje tutej- 


cych znaczenie nowych dokumentów, przyczem po- 
stanowiono, że waranty będą przyjmowane przez 


w po- towarzystwa kredytowe w obrachunkach na równi 


z wekslami, po zaopatrzeniu ich odpowie dnim pod- 
pisem ostatniego właściciela. Ustawa została przed- 
stawiona do decyrzyi ministra sprawiedliwości. 
Petersburg. Dzienniki donoszą, iż w sferach rzą- 
dowych agituje się projekt przepisów, mających na 
celu ulgi dla wyrostków, pracujących w warszta- 
tach rzemieślniczych; przepisy te ograniczają liczbę 
godzin pracy dla robotników małoletnich i wpro- 
wadzają nowe rozporządzenia co do sposobów ich 
nauczania w szkołach początkowych. Wa 
Według urzędowych obliczeń statystycznych, ilość 
fabryk tytoniowych w Cesarstwie 1 Królestwie (bez 
Syberyi 1 Kaukazu) wynosiła w rokn 15858-im 431, 
cyfra zaś ich produkcyi 2,579,882 pudów; wreszcie 
akcyza od tytoniu przyniosła w tymże czasie sumę 


szych właścicieli składów. Pszenica, za któ- | rs, 16,737,500. 


rą w czasie zbiorów płacono 1,80—1,50 rs. 
za pud; teraz przynosi zaledwie 1—1,25 rs. 
Do tych dotkliwych różnic dodać należy 


Wydatki Paryża na budowle publiczne (hudowa 
ulic, wodociągów, kanalizacya, oświetlenie i t. p.) 


| wyniosly od 1872 do 1881 roku 654 milionó v fr, 


z czego 398 poszło na nowe urządzenia, a 256 na 


procenty i koszty składowe. Obrót tygo- utrzymanie wszystkiego w ladzie. 


dniowy obejmował 41,000 (w tygodniu po- 
przednim 36,400) czetw. Dowieziono mo; 
rzem 59,700 (60,800) -czetw., dowozy koleją 
są bardzo nieznaczne. W handlu pszenicą, 
zupełny brak ruchu. Nizki fracht zachęcił 
do porobienia mniejszych zakupów - girki, 
przy cenie 95 kop. do 1,27 rs., stosownie 
do wagi. Zyta na składach nie ma, małe 
ilości jakie na targ dowożą, znajdują zbyt 
po 86—94 kop.; usposobienie w ogóle sła- 
bee Kukurydza ma popyt cokolwiek 
lepszy z Londynu, przy cenach niezmienio- 
nych. Jęczmień znajduje się w nieco 
pomyślniejszych warunkach, dowozy z Aker- 
manu i Nikopola przyjmowane bywają na 
pokrycia sprzedaży terminowych po 73—79 
kop. i 81—83 kop. Ceny owsa słabo 
się trzymają, usposobienie ciche. Siemie- 
nia lnianego w obrocie mało, na skła- 
dach prawie nic; notowania 1,55—1,61 rs. 
Fracht parowcem na Londyn 9 sz., na Hull 
8 sz. — 8 sz. 6 p, na Antwerpię i Roter- 
dam 10 sz. — 10 sz. 6 p. 


PRZEMYSŁ I HANDEL. 


Warszawa. Oddział petersburski banku 
handlowego warszawskiego w d. 28-yn b. m. 
otwiera w Petersburgu podpisy na obliga- 
cye 5-io procentowej pożyczki kanalizacyj- 
nej m. Warszawy, w cenie 91 za 100 rs.; 
subskrypcya ma trwać do 30 b. m: | 

Konsulat hiszpański w Warszawie, na czę- 
ste zapytywania właścicieli tamtejszych go- 
rzelni i składów spirytusu, co do zastrzeżo- 
nych na mocy traktatu handlowego między 
Rosyą a Hiszpanią, formalności i ulg w o- 
płacie cła przy wprowadzaniu do Hiszpanii 
spirytusu i okowity pochodzenia tutejszo- 
krajowego, oznajmił, że dotyczący powyż- 
szego przedmiotu traktat handlowy między 
Rosyą a: Hiszpanią już się zakończył w paź- 
dzierniku r. 1882; pertraktacye zaś o za- 
warcie nowego traktatu jeszcze nie są ukoń- 
czone. Obecnie więć cło wchódowe od spi- 
rytusu i okowity, tak samo jak z innych 
państw, które nie zawarły jeszcze co. do te- 
go, traktatu handlowego z Hiszpanią, wy- 
nosi 23 pezety 7 centymów (pezeta — 1,10 
fr.) od hektolitra. 

Aukcyę na wełnę kolonialną urządza w Ber- 
linie, po raz drugi w tym roku, firma „Gust. 
Ebell & Co.“ Aukcya odbędzie się w piątek 
d. 2 maja. Na sprzedaż wystawione będą 
2,300 bel wełny przylądkowej. 

„ Projekt ustawy o warantach. Ministeryum finan- 
sów zakończyło ostateczne prace nad specyalną u- 
stawą o waraniach. Za przykładem istniejących 
odnośnych praw w Anglii, Francyi i Austryi, o- 
kreślono prawa założycieli instytucyi i osób wyda- 
jących waranty, ich stosunek do towarowych skła- 


dów i do posiadaczy kwitów na złożony towar. 
Projekt zawiera czterdzieści paragrafów, określają- 


Kronika Łódzka. 


(— Z teatru polskiego. Jeszcze raz zwra- 
camy uwagę czytelników na zapowiedziany 
na dzisiaj utwór Moliera p. t: „Dowcip 
pięknych kobiet.* 

(—) Ofiary na rzecz tanich kuchen płyną 
dość raźnie i codziennie prawie każde z pism 
miejscowych ogłasza nowe datki. Wostatnich 
dniach złożył w redakcyi „Lodzer Zeitung” 
p. Jakób Hirszberg 10 rs. W kwocie tej 
mieści się 5 rs. 71 kop. uskładanych dobro- 
wolnie przez robotników pracujących w fa- 
bryce p. H. Do redakcyi zaś „Lodzer Ta- 
geblatt”: wpłynęło za pośrednictwem p. R. 
B. rs. 8i od stowarzyszenia „Fidełitas” 
rs. 24. 

(—) Połączenie telefoniczne Łodzi ze Zgie- 
rzem nie nastąpi podobno dopóty, dopóki 
nie zbierze się w tem ostatniem mieście 
przynajmniej dwudziestu abonentów. Dotąd 
jest dopiero 16, liczba jak na miasto tak 
fabryczne i tyle stosunków mające z Łodzią, 
rzeczywiście bardzo szczupła. 

"(—) Na rzezimieszków łódzkich dochodzą 
nas coraz nowe skargi. 

Widocznie czują oni przedewszystkiem 
jakiś dziwny pociąg do robienia obławy po 
mieszkaniach maszynistów drukarskich. W 
wczorajszym numerze miejscowego „Lodzer 
Tageblatt” czytamy, że maszynista tego 
pisma ograbiony został z wszelkiego mienia: 
swojego—dziś znów w nocy maszyniście na- 
szego pisma, panu D. groził ten sam wy- 
padek. Na szczęście spłoszono złoczyńcę, 
który już znajdował się na balkonie wio- 
dącym: do mieszkania pana D. Rzezimie- 
szek uciekł dorożką, która na niego cze- 
kała. ` 

Nie mamy bynajmniej zamiaru spisywać 
systematycznie wszystkich tego rodzaju spra- 
wek— szkoda na to i miejsca i czasu— nie 
możeniy jednakże odmówić sobie przyto- 
czenia jeszcze jednego wyrafinowanego zło- 
dziejstwa, jakiego ofiarą padła wczoraj ko- 
bieta handlująca chustkami w jednym z 
domów na ulicy Piotrkowskiej. Rzezimie- 
szek zeskamotował jej chustkę i. począł 
uciekać. W pierwszej chwili poszkodowana 
nie zwróciła na to uwagi i dopiero gdy 
trzech drabów stojących okok, nakłoniło 
ją do tego, puściła się w pogoń za złodzie- 
jem. Powróciwszy z bezowocnej pogoni, 
nie znalazła już ani towaru, ani owych 
trzech ludzi, którzy mieli go pilnować. 

(—) Nieszczęśliwy wypadek. W dniu wczo- 
rajszym wypadło na ulicy Zawadzkiej dwu- 
letnie dziecko z okna drugiego piętra. Jak- 
kolwiek nie spowodowało to natychmiasto- 
wej Śmierci, to jednakże nie wielka jest na- 
dzieja, aby dziecię utrzymano przy życiu. 


Słuchał dalej rozmowy dwóch urzędników. 
W tej chwili drzwi się otworzyły. 
— No, zapytaj pana 


Na drugi dzień po pańskim: wyjeździe. 
— Z czyjego rozkazu? : 

— Ach z pewnością nie z mojego, bo tracę 
w.nim dzielnego robotnika! Rozkaz uregulowania 
jego rachunku i wydania mu książeczki wyszedł 
z biura. i S En na 

— Rozkaz wyszedł z biura? 

Tak jest panie Braun. : 
„Czyś miał powód użalania się na niego? 

— Wcale nie. Przeciwnie. - 

— A więc wydalono go za sprawę nie stoją- 
cą w związku z warsztatami? i 

— Być może... - se 

— (zy pan wiesz co? 

— Do licha! patrzałem na to własnemi oczyma. 

— Cóż to więc było? : m l 

— Byłem z kolegami pod Żelaznym człowie- 
kiem. Groom Spitz, jak zwykle, kręcił się tam ko- 
ło małej Rózi, gdy wszedł Michał, Miał on ponura 
minę. Wyszli razem pod pozorem rozmowy i Mi- 
chał tak obił małego Spitza, że ten to odchorował. 
Nie powiem, żeby .Kipps miał słuszność, ale zdaje 
mi się, że to co się dzieje za obrębem fabryki, wcale 
jej nie dotyczy. Al UB B 
C: o= Naturalnie. . Ale cóż wpłynęło na Michała, 
że posunął się do tego—pewnie miłość, zazdrość? 


— Tak jest, panie Maksie. Ha! jeżeli to dłużej 
potrwa, my robotnicy będziemy musieli czapkę zdej- 
mować przed lokajami. Zniechęca to, gdy dzielne- 
go chłopaka i dobrego robotnika, który od tak da- 
wna pracuje w fabryce, oddalono z powodu takiej 
stajennej gadziny, jak ów Spitz. 

- Maks nić nie odpowiedział, lecz natychmiast 
udał się do biura. 

Urzędnicy schodzili się o ósmej. Maks prze- 
glądał korespondencyę bieżącą, a do gabinetu jego 
dolatywała rozmowa, jaką urzędniey prowadzili ze 
sobą. 

| — Wiesz co się trafiło? 
_— Kiedy? . 
— Dziś o szóstej. Bomba pęknie. 

— E! to mi wszystko jedno; ja w tem ręki nie 
umaczałem. Ja wiem, cobym był zrobił,  “ 

— No i cóżbyś zrobił? Tyś zawsze mędrszy 
od innych. | i 

— Nie mędrszy, lecz roztropniejszy: byłbym 
do niego napisał lub wysłał depeszę. l 

— Tak, a później byłbyś sobie wziął na kark 
arcyksiężnę i utracił miejsce. l 

Ten wyraz areyksiężna, używany już w biu- 


rach i prawdopodobnie w. warsztatach, zdziwił bie- 
| nego Maksa, Za C | 


[o, zi Matta, czyby nie postapił 
tak samo jak ja, gdyby był w ER p. BL 
—mówił jeden z rozmawiających. 

Matt od trzydziestu pięciu lat był kasyerem. 
Maks usłyszał, jak kasyer głośno chrzakał, co 
zwykł był zawsze czynić, gdy był w kłopocie. | 

— Jak Ja—odrzekł wreszcie z silnym akcen- 
tem niemieckim mogę odpowiedzieć na takie głupie 
zapytanie? Czy ja mogę wiedzieć, czybym zrobił 
tak samo jak pan? 
i Obydwaj młodzi ludzie w 
i Maks wstrzymał się, aby tego 

„. 7 Nie! Ja powiadam, ż 
Kippsa, będąc na miejscu p. Bernarda, byłbym na- 
przód napisat do p. Brauna. Koniec końcem pan 
Stolz wyjeżdżając, jego nam wskazał jako swego 
zastępcę, „a mie pannę Odile: wszak prawda ojcze 
Matt, że byłbyś tak samo jak Ja postąpił? | 
? kie Matt powtórnie chrząknął, że aż wszyst- 
; ne” y zadrżały, a po upływie paru minut wy- 

— Na honor—rz 
syer, nie moge wiedz 


ybuchnęli śmiechem 
samego nie uczynić. 
e przed wydaleniem 


rzekł powtarzam że ja, ka- 
: ieć, czybym postapił tak samo; 
AC . Apu ta LO; 
SG. z korespondeneyi, zastępujacy naczel- 
. ma swoje interesy, swój charakter 
swój temperament. AMA NRAS EU 


(D. e. n) 


KRONIKA 
KRAJOWA I ZAGRANICZNA. 


Warszawa. Pokrycie kosztów budowy ka- 
nalizacyi i wodociągów, dokonane zostanie 
nietylko z pomocą wypuszczenia seryi obli- 
gacyj pożyczki miejskiej, lecz -z pomocą o- 
płat wodociągowych, które po oddaniu do 
usług miasta nowych wodociągów, mają, 
być odpowiednio opodatkowane. Oprócz te- 
go mają być zaprowadzone opłaty od uży- 
wania kanalizacyi t. j. zaprowadzenia ru: 
podziemnych ściekowych od zlewów i ustę- 
pów wprost do kanałów. Opłaty te będą 
przedmiotem rozpatrywania władz miej- 
skich. 

Warszawa. Przesłane przez dyrekcyę mu- 
zeum pszczelniczego do komitetu handlowe- 
go dróg Żelaznych podanie o obniżenie ta- 
ryfy przewozu pszczół i uli, uzyskało rezo- 
lucyę przychylną. Muzeum odtąd, podług 
obniżonej o dwie klasy taryfy, będzie mia- 
ło prawo przesyłania wszelkich przyborów 
pszczelarskich kolejami: warszawsko-terespol- 
ską, nadwiślańską i rwarszawsko-wiedeńską. 

Demblin. Cena robotnika tak nadmiernie 
wzrosła, iż, jak donosi „Gaz. lub.”, kobie- 
tom i dzieciom używanym do równania plan- 
tu, płacą dziś na przednówku po 50 kop., 
za nasypywanie zaś piasku na wagony pod- 
rostkom po 75 kop. Lecz i przy takiej 
cenie nie można jeszcze znaleźć dostatecz- 
nej liczby robotnika. 

Nowa-Aleksandrya (Puławy). „Kur. war- 

szawski” otrzymuje następującą korespon- 
dencyę: „W. mieście naszem przepędza lato 
najmniej 200 osób; przybywających iprzewa- 
żnie z Warszawy. Nkutkiem tego pozama- 
wiane są już prawie wszystkie mieszkania 
w licznych wilłach, których w ostatnich 
trzech latach przybyła moc wielka. Z wła- 
ścicieli will, leżących za miastem najwięcej 
zamówień otrzymali: p. Borgenhardt, b. na- 
czelnik powiatu i właściciel wili „Baga- 
teli,” w mieście zaś dr. Gerhard, właściciel 
kilku drewnianych domów i p. Wyżykow- 
ski, posiadacz najokaząlszej w mieście na- 
szem kamienicy. Za morgę gruntu w po- 
bliżu miasta, na którym można wybudować 
willę i założyć w około niej miniaturowy 
ogródek, płaci się obobecnie 600—1,000 rs. 
Tak się to zmieniły czasy!.. Przed wybu- 
dowaniem kolei nadwiślańskiej dom  pię- 
trowy z przyległym doń wielkim ogrodem 
kupowano za 2,500 lub 3,000 rs., dziś war- 
tość tych samych posiadłości szacują na 
8-—9,000 rs. Puławscy właściciele domów 
osiągają obecnie z swoich posiadłości 10— 
12%, czystego zysku. 
. — S$traszliwe morderstwo spełnione zosta- 
ło w okolicach Słonimia. Na dwór obywa- 
tela ziemskiego p. Lew., w Paniecowie, na- 
padło w tych dniach w nocy, pięciu uzbro- 
jonych zbojów i wyrznęło całą rodzinę pa- 
na L., z wyjątkiem 15sto-letniego syna go- 
spódarza, który korzystając z zamięszania, 
niedostrzeżony przez zbójów, zdołał rato- 
wać się ucieczką. Zbrodniarze byli zama- 
skowani, lecz jeden z nieh został już u- 
jety. f 

— W Mostach, miasteczku położonem nie- 
daleko Grodna, przewrócił się w pierwsze 
święto Wielkanocne (st. st.) prom, którym 
przeprawiało się przez Niemen 95 włościan 
ze wsi okolicznych. Skutkiem tego utonęło 
ośmiu ludzi. 

Posiedzenia Rady państwa, jak donoszą 
telegramy przeciągną się w r. b, po nad 
zwykły termin, bo zamiast w maju, skończą 
się zapewne w czerwcu. Nawał pracy jest 
tego powodem. „Nowosti” wyjaśniają to 
nieco, mówiąc, że nietyle może nawał pra- 
cy, ile poświęcenie bardzo wiele czasu usta- 
wie uniwersyteckiej i sprawie ełewatorów są 
tego przyczyną. A obok tych projektów do 
prawa, jest kilka innych bardzo ważnych: 
projekt ustawy kolejowej, opracowanej przez 
komisyę hr. Baranowa; projekt do przepi- 
sów o wywłaszczeniu na użytek publiczny— 
praca komisyi obradującej pod kierunkiem 
ks. Oboleńskiego; projekt nowej ustawy 
wekslowej; projek przepisów o dostawach i 
licytacyach; projekt przepisów o prowadze- 
niu robót górniczych na gruntach skarbo- 
wych, i nareszcie projekt ustawy leśnej. 
„Nowosti” powiadają, że wymieniły sześć 
głównych projektów, po za któremi leżą w 
Radzie państwa całe masy drobniejszych 
projektów, nie mających tyle, co wyżej wy- 
mienione, doniosłego dla ogółu znaczenia. 

Marki pocztowe, koperty stemplowe i kar- 
ty korespondencyjne, używane dotychczas, 
będą miały jeszcze wartość do 31 grudnia 
r.b l 


Z dniem l-ym stycznia roku przyszłego 
1885, jak oglasza p. zarządzający wydzia- 
łem pocztowym w gub. warszawskiej, wy- 
łącznie tylko marki nowej formy do kore- 
spondencyi będą mogły być używane. 

— Setna rocznicę urodzin obchodzić be- 
dzie dnia 22-g0 maja r. b. ks. biskup Sni- 
gurski w Przemyślu, gdzie zawiązał się ko- 
mitet dla tego niezwykłego obchodu, zło- 
żony -z. biskupa. Stupnickiego, kanonika Ju- 
zyczyńskiego, d-ra Antosiewicza 1 innych. 
Obchód będzie połączony z wiecem ludo- 
wym. ruskim. 


— 


== Ministeryum dóbr panstwa edsiębi + 
szereg badań geolog r aaa 


RA! iczuych i geognostycznych w ro- 
Fmantyci miejscowościach Cesarstwa; potrzebny na 
tan cel fundusz zostat już wyznaczony, i 


+ SRR 
p Andriolti przybywa w tych dniach z Paryża 
KĘ raju. Artysta zabawi u nas cztery miesiące, 
a ore spędzić zamierza w wiłii swojej nad Świ» 
rem, poezem dla wykończenia prac rozpoczętych 
uda się znowa do stolicy Franeyi, ” 
| Wystawy. Paryzki salon w tym roku niezwy- 
kle „CZEŚNIE otwiera swe podwoje. Obrazy już BĘ 
zawieszone, a otwarcie wystawy nastąpi 1 maja. 
4 pomiędzy 1,00D obrazów nadesłanych do salo- 
now przyjęto tylko 2,508, a oprórz tego 800 rysun- 
ków. Biedni artyśni tlumami otaczają „Palais de 
Findustrieć zabierająć niedopuszezone do konkursa 
swoje produkeye. Przygotowania do tak zwanego 
„Salon de Refusós" również są ukończone i będzie 
otwarty jednocześnie z pierwszym. Wystawa „des 
Arta Décoratifs“ również otwartą zostanie w salach 
Luwru. Druga zaś podobna wystawa lecz na wię- 
kszą nierównie skalę przygotowywa się na sierpień 
w „Palais de l'Industrie. Na wystawie tej głównie 
pomieszczone będą wyroby porcelanowe z Sevres, 
gobeliny i tkaniny Beauvais. Jużto na brak wy- 
staw nie można się nskarżać w ostatnich czasach. 
Włoska wystawa w Turynie otwiera się dziś i mię- 
dzy wieiu  atrakeyami, o których  donosiliśmy, 
odbędzie się arystokratyczna „Vents,“ do której 
należeć będą wszystkie piękności wyższego Świata 
Włoch, jako kupcowe w fantastycznych strojach. — 
Bombay urządza wielką wszechświatową wystawę 
w zimowym sezonie 1455—6. Rząd angielski przy- 
czynia się w jednej czwartej części do kosztów wy- 
stawienia budynków. Nareszcie i Serbia w przy- 
szłym roku występuje z wystawą międzynarodową. 


TELEGRAMY. 


Madryt, 28 kwietnia. Wczoraj na drodze 
żelaznej między Badajoz i Ciudad Real 
spadł do rzeki prawie cały pociąg z mostu, 
na którym utrzymały się tylko wagon po- 
cztowy i dwa inne. Most zrujnowali prawdo- 
podobnie rewolucyoniści. 

Kair, 28 kwietnia. Gubernator Berberu 
rozpoczął z garnizonem odwrót ku północy, 
cztory brygady baszybuzuków i 500 żołnie- 
rzy regularnych przeszło do powstańców. 
Na całej przestrzeni kraju od Chartumu do 
Berberu wybuchło powstanie. 

Madryt, 28 kwietnia. Przy wyborach do Kor- 
tezów wstrzymali się stronnicy Zorilli od 
głosowania. Na skutek tego wybrano za- 
ledwie 6 kandydatów repulikańskich. Qa- 
stelar wybrany został większością 15 gło- 
sów. 

Kair, 27 kwietnia. Podług depeszy z Ber- 
beru, porozumiewają się powstańcy z woj- 
skiem. Ludność uchodzi. Wiadomość ta 
potrzebuje faktycznego stwierdzenia. Z Char- 
tumu brak dotychczas wszelkich wiado- 
mości. 

Portsmouth, 28 kwietnia. Budujące się 
obecnie koszary dla kawaleryi  runęły. 
Wszyscy więźniowie zatrudnieni przy ro- 
bocie zostali zasypani. Zachodzi obawa, 
że wiełu z nich poniosło Śmierć, 

Londyn, 28 kwietnia. Do „Daily Tele- 
graph” donoszą z Kairu, że 27 b. m. 150 
osób opuściło Berber. 

„W ciągu kilku dni miasto będzie zupełnie 
opróżnione. 

Madryt, 28 kwietnia. Aresztowania w 
Barcelonie i Kadyxie są w związku z roz- 
ruchami partyi Zorilli. 

Wybory już się rozpoczęły. 

Madryt, 28 kwietnia. Wczoraj rozpoczęły 
się wybory Kortezów. W przeważnej czę- 
ści okręgów wyborczych nie postawiono ani 
jednego kandydata opozycyjnego. Podług 
nadeszłych sprawozdań, nałeży przeszło 300 
wyborców do stronnictwa ministeryalnego. 
Liczba wybranych stronnictwa Sagasty wy- 
nosi 46, liczba wybranych lewicy dynasty- 
cznej 26. W Barcelonie wybrano 3 konser- 
watywnych i 2 stronników Sagasty. 

Aden, 28 kwietnia. Osman Digma prze- 
słać miał królowi Abisynii oświadczenie, 
że rozpocznie kroki zaczepne, jeżeli chrze- 
ścianie abisyńscy nie przejdą, niezwłocznie 
na wiarę mahometańską. 

Kair, 28 kwietnia. Gubernator Berberu 
cofa się ku północy. Cztery brygady baszy- 
buzuków i 500 żołnierzy przeszło do obozu 
powstańczego. Miejscowosć między Berbe- 
rem i Chartumem jest zupełnie zajęta przez 
powstańcow. 

Belgrad, 28 kwietnia. Austryacka para 
cesarzewiczowska przybyła tu rano uroczy- 
ście i entuzyastycznie witana przez ludność. 
Następnie w towarzystwie pary królewskiej 
udała się do pałacu, przed którym odbyła 
się defilada wojsk. Po skończeniu defilady 
przyjmowano metropolitę, ciało dyplomaty- 
czne, senat i władze. 

Petersburg, 28 kwietnia. Zagraniczne ma- 
szyny rolnicze postanowiono obłożyć cłem 


|w stosunku 50 kop. w złocie od puda; wy- 
{jatek stanowią modele. 

Madryt, 28 kwietnia. Depesza szczegóło- 
wa. Katastrofa na kolei żelaznej pomię- 
dzy Badajoz i Ciudad-Real, nastąpiła na 
skutek załamania się 8 metrów długiego 
mostu, uszkodzonego rozmyślnie, jak twier- 
dzą, przez rewolucyonistów. Miejsca uszko- 
dzone sztucznie zamaskowano.  Welegraf 
zerwany. Wszelka pomoc w bezludnej pra- 
wie okolicy, okazała się na razie niemoże- 
bną. Cały pociąg, z wyjątkiem wagonu 
pocztowego i dwóch następnych, spadł do 
wody. Dotychczas odnaleziono 38 zabi- 
tych, po większej części urlopowanych żoł- 
nierzy. Dowódzca oddziału twierdzi, że 
hrakuje mu jeszcze 56 żołnierzy. Prócz 
żolnierzy znajdowali się w pociągu wie- 
$uiacy, z których atoli dotychczas ani je- 
duego z wody nie wydobyto. Przeciwko 
sprawcom panuje ogromne oburzenie. . 

Petersburg, 27 kwietnia. Odbyły się dzi- 
siaj zaślubiny W. Ks. Konstantego Kon- 
stantynowicza z W. Księżniczką EBlźbietą 
Altenburską. 

O godzinie 5 danym był obiad galowy 
w sali Mikołajewskiej. Wieczorem bal 
dworski. 


OSTATNIE WIADOMOŚCI 
HANDLOWE. 


Petersburg, 28 kwietnia. Wykaz banku państwa z 
d. 28 kwietnia. Stan kasy 76,040,185 (przyb. 719,575), 
skupione efekty 22,338,865 (ubyło 140,519); zaliczki 
na papiery publiczne 8,087,365 (ubyło 980), za- 
liczki na akcye i oblig. 23,090,024 (uby: o 20,634); ra- 
chunek bieżący ministeryum finansow $70,759,129 
(przyb. 1,858,821); inne rachunki bieżące 74,668,404 
(ubyło 301,453); zastawy oprocentowane 30,366,981 
(ubyło 102,243). 

Petersburg, 28 kwietnia. Weksle na Londyn 24t%,,, 
U pożyczka wschodnia 94!/,, III pożyczka wschod- 
nia 941/,, nowa renta złota 1611, petersburski bank 
dyskontowy 480. 

Berlin, 28 kwletnia. Bankn. rosyjsk. 209,25, weksle 
na Warszawę 208.90, na Petersburg 205,40, na Wie- 
deń 168,16, na Londyn 20.41, na Paryż 81.10, na 
Amsterdam 163.44. 


Wiedoń, 28 kwietnia wiecz. Akcye kredyt. 318.40, | vy 


takież węgier. 317.75, francuzkie 315.90, lombardy 
142.90, galicyjskie 286.90, kolei półn. zach. 183, 
austr. renta papierowa 80.021, takaż złota 100.95, 
60/, węgier. złota 122.60, 50% papier. 88.50, tnkaż 40/, 
złota 91.60, noty markowe 59.42!|, napoleony 9.64, 
swf wig bankowy 111.10; akcye tabaczne 155.50; usp. 
słabe. 

Londyn, 28 kwietnia po południu. Konsole 1011545, 
pruskie 40% konsole 102, 5°% tureckie z 1865 r. 
87/,, rosyjska poż. z 1871 r. 91!/,, takaż z r. 1872 
9, takaż z 1873r. 923; 6%, renta złota węgier- 
ska 1023/,; 4%, renta złota węgierska 765/,, austryac- 
ka złota renta 83, egipska 673, banku ottomań- 
kiego 163, lombardy 125j5, akcye kanału suez- 
kiego 82, srebro 51, > aaa Ihh- Do ban- 
ku wpłynęło dziś 11,000 £. 

Paryż, 28 kwietnia po pold. (Sprawozdanie koñ- 
cowe) 3th renta uniarzalna 78.40, 30, renta 77.37/4; 
44, 0), pożyczka 108.221], włoska 6% renta 95.25, 
austryacka renta złota 84'/,, 60% złota węgierska 
1038, takuż 40 77! rosyjska 50, z roku 1877 
961/,, Losy tureckie 46.50. Crédit mobilier 335. 
Credit foncier 1315.00; akcye suezkie 2072.00, bank 
paryzki 871.00, bank dyskontowy 531.00, weksle na 
Londyn 25.15. 

Warszawa, 27 kwietnia. Targ zbożowy. Pszenica 
pstra. i dolira —, biała 850—990, wybor. 930—950; żyto 
wyborowe 232 gZ, 630—660,. średnie —; jęczmien 2 
i śro-rzędowy 202 gZ 500—600; owies 142 gą. 330 
—875; groch polny 200 gf, — — kop. za korzec. 
Dowieziono: pszemey 1,200, żyta 800, owsa 40, gro- 
chu polnego — korcy. 

Szczecin, 28 kwietnia po polłd. Targ zbożowy Pszenica 
spokojnie; w m. 160,00—180.00, na kw. mj. 180, 
na wrz. paź. 183.00. Żyto spokojnie; w m. 130.00— 
138.00; na kw. mj. 143,50, na wrz. paź. 143.50. Olej 
rzepukowy, spokojnie; na kw. mj. 58.00, na wrz, 
paź. 56.50. Spirytus usp, dobre, w m. 47.40,na kw. mj. 
46.00, na cz. lp. 48.70, na śrp. wrz. 50.00. Olej skalny 
w m. 8.10. 

Wiedeń, 28 kwietnia. Targ zbożowy. Pszenica na wiosnę 
9.72, namj. cz. 9.70. Żyto na wiosnę 6.25, na mj. ezr. 
8.25. Kukurydza na maj cz. 6.76, na ip. śrp. 6.92, 
Owies na wiosnę 7.62, na mj. cz. 7.52. 

Peszt, 28 kwietnia przed połd. Targrizbożowy. Pszenica 
w m. mocno; na wiosnę 9.42, na jesień 9.75. Owies, na 
wiosnę 7.60. Kukurydza na mj. cz. 6.37; słota. 

Londyn, 28 kwietnia. Targ zbożowy. Angielska 
pszenica czerwona drożej o 1 8z., obca czerwona o 
ijy sz., mle spokojniej; przybyłe ładunki spokojnie, 
stale. Jęczmienia slodowego mało. Jęczmień 1/,— 
Jz sz. droższy. Kukurydza ma popyt, 'j—1l az. 

roższa, aniżeli w tygodniu poprzednim. Owies 
spokojniej, 4,—'/, sz. tańszy. Groch droższy o 1 sz. 
Mąka i fasola mocno. Nadpłynęło 8 ładunków psze- 
nicy; deszez i mgła. W czasie od 19 do 26 dowie- 
ziono: pszeniey angielskiej 3,7857, obcuj 24,919, jęcz- 
mienia ang. 602, obcego 14,404; jęczmienia Błodo- 
wego ang. 18,871; owsa ang. 822, obcego 58,769 kw. 
Mąki ang. 18,569, obcej 14,299 work. i 200 beczek. 

Londyn, 28 kwietnia. Cukier Hawanna Nr. 12, nomi- 
nalnie 17. Cukier bnrakowy ospale 14/5. 

Brema, 28 kwietnia. Olej skalny (sprawozdanie końco- 
we) spokojnie. Standard white w m.7.60, na mj, 7,60, 
na cz. 7.10, na lp. 7.80, na śrp. gr. 8.10. 

Poznań, 28 kwietnia. Spirytus w m. bez becz. 46.30 
na, kw. 46.50, na mj. 46.70, na cz. 47,40, na śrp. 48.60; 
zamówiono 10,000 litr. usp. dobrc, 

Glazgów, 28 kwietnia. Surowiec. Mixed numbers 
warrants 423% sz. Wywieziono w ubiegłym tygo- 
dniu 11,700 ton, w przeszłym roku w tymże czasie 
11,100 ton. 

Liverpool, 28 kwietnia. Bawełna (sprawozdanie po- 
czątk.). Przypuszczałny obrót 10,000 bel; spokojnie. 
Dzienny dowóz 8,000 bel. 

Liverpool, 28 kwietnia, po połud. Bawełna. (Spra- 
wozdanie końcowe). Obrót 10,000 bel, z tego na 
spekulacyą i wywóz 1,000 bel. Amerykańska o- 
spale. Buraty spokojnie. Middł. ameryk. na lp. śrp. 
Ghe, NA śrp. wrz. 63, na wr. paź, Gilig Dholle- 

| reh fine 69/1, Oomra good Bija 


O LELEGRAMX GIEŁDOWE. ` 
i Z dnia28 |Z dnia 29 
Giełda Warszawska, = 
Źądanoz końcem gieldy. 
Za weksie krótkoterminowe 


na Derin za 100 mr. . . - | 47.85 48,10 
» Londyn, 1 b... „-. . 9.77 9.77 
s Paryż „100 fr. . . 3585 | 3%05 
„ Wiedeń „100 t. % 80.70 | 81.00 
..- Za papiery państwowe: 

Listy Likwid. Kr. Po. . . .| 8740 87.80 

Rós. Poż. Wschodnia . . . . $ 98.50 93.75 

Listy Zas. Ziem. z so r. Lit. A. „| 93,85 H 
M M „. mała , . . .| 18,65 35.8 

Listy Zaat. M. Warsz. Ser 1 . Fra Fei 
n » » 3 u „| 94— H. 
M A», $ » MŁ .{ 93.— 93.15 
8 m K „AW f 275 | 92.75 

Listy Zast. M. Łodzi Ser. I .§ 86.75 86.75 
a » è » U .] 85— | 85— 
KORA f; „ H 83.60 | 83.69 

Gielda Berlińska. 
Banknoty rosyjskie zaraz. . . {209.25 | 208.40 
s; s: na dost. .|209.— | 208.25 
Weksle na Warszawę kr. . .]208.90 1207.90 
m Peteraburgkr. . {204.40 ; 207.30 
A R dho o. .|anGBN | 205.50 
$ Londyn kr. . {20410 | 204.15 
AA -H dr. . .4203,40 | 204.40 
5 Wiedeń kr. . .]168.16 |168.15 
Dyskonto prywatne UA RUA 
Giełda Londyńska. 
Weksle na Petersburg . . | 244,3 24ł x 


Dyskonta 21,0, 


RUCH TYGODNIOWY 
na tutejszej Stacyi towarowej 
od u. 20do26 kwietnia włącznie. j 
Przybyło: 
: komun, z Ce- z Za- 
i potrzeby domowe krajo. karstwa grani, 


A. Żywność 


, pudów Zr. 
Pszenica a . . © . « . . 3758 GIO — 
Żyło. 4 4.2 4 2 © . . . 2818 5371 — 
Groch . © . 1. . ©... . 918 738 — 
AE OE +. «. . 205 R 
JWIEB 2» o 16 wo w 6 a  DYAĄB 22 
Gryka © 0. 26020... — a — 
Mąka sos . 10... . . 5100 1220 10000 
Kasza . „ . ©... © . © JIG o m 
Kartofle. o. .. . - „ 8448 m 
Cukier . . . ++ + + + 1415 — || — 
Melas . . . «© . . . „ „ 129 — ~ 
Spirytus ©. © a... . BIB — = 
Piwo 0 oa e 6 6 w a a - = 
Towary kolonialne, . © . . 412 — BOW 
Mięso świeże i wędzone. . . 980 NEA 
Ryby i śledzie . . . . . . 660 — HW 
Ogrodowizny +... o „ 627 — = 
woły . . . . . sztuk49 — — = 
Trzoda chlewna . . „ 197 — -— — 
Oleje i oliwy =. . . pudów 2209 1237 — 
Wyroby tabaczne . . © . . 603 — — 
Świece i mydło . . ... 111 ad ce 
NaHS m ek Gośc ję ko AŻ 00 — 
Ból aaa 4. 4 3680. — mn 


: Nadto odeszło w komunikacyi krajowej: 

Cukru pudów 3204, Piwa 460, Towarów kolonial- 
nych 227, Mięsa świeżego i wędzonego 14, Oleju i 
Oliwy 117. i g 


aen a a 
~. TARGI ŁÓDZKIE 
Wtorek dnia 29 kwietnia I884 roku. 


Targ zbożowy. Sprzedano dziś: 
Pszenicy: 


ta: 
50 kor. po 9.40 rs. 100 kor. a 6.75 rs. 
5 3 9.30 n 50 "w 6.86 » 
50 „ 905 ,, 100 p 670 „ 
Jęczmienia: 100 . 6.75 p 
100 kor. po 6.00 ra. 100 y 6S0 y 
50 „ 580 „ 1100 p 66D, 
50 y 590 p | 60 po 650 p 
Owsa: | 5 y 6.67 4 
150 kor. po 3.60 p, r 100 3 655 , 
100 a 38.55 p i Grochm 
100 „ 845 p | 80. p 9.30 , 
70 3.50 p BO p 9.00 w 
6 n» 9385 p 
100 p O 85D , 


Targ wiktuałów na Rynku koło Nowego Kościoła. 


Mieko, kwarta.  Tfykop.| Kapusta wloska gt, — kop. 
Śmietana „ . —  „ |Selery, sztuka . Tay 
Masto świeże, f, 45—50 „ jPory, y . si 
Serśred. wielk.30—35 „ jIndyezkisz ra. — - 
Jajka, mendel. 24 „ |Ińdyki sztuka „ — » 
Kartofle, ćwierć 60 „ (Gen j e WEŃ 
» garniec 10 „ Kury on nl ŁU 
Rzodkiewki wiąz.— „ j|Kurczęta sztuka 33  ,, 
Sałata wiąz. 3 szt. — „ |Kaozki „ „ — 5 
Szezaw blneik —  ,„ jRybyśnięte,f, — „p 
Kalafioryszłuka —  , n ŻYWB p = y 
Cebula, gnrniec 24 „ (Groch pol gari. 30 p 
Buraki „ l2 y „ szabl.kw. Il p 
Marchew „p 15 „ |Kaszagrycz „ Io y 
Pietruszka, wiąz.3—5 „ Keka krak., l4 p 


SEMEARI TE OSOZ ESEE TEK RZ YO ROR ACE EESE EES 


DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 
Urodzeń od d. 22 do 29 kwietnia włącznie było: 
W parafii katol. Dzieci żywych 44, a mianowicie. 

chłopców 16, dziewcząt 28, z tej liczby dzieci ślub- 
nych 39, nieślubnych. 5. Nieżywo urodzonych 1 
w tej liczbie ślubnych 1, nieślubnych —. 

W parafii ewang. Dzieci żywych 31, a mianowicie: 
chłopeów 16, dziewcząt 15, » tej liczby dzieci ślub- 
nych 30, nieślubnych 1. Nieżywa urodzonych 4, 
w tej liczbie śłubnych 4, nieślubnych —-, 

Starozakonnych Dzieci żywych —, a mianowicie, 
R R —, dziewcząt, z tej liczby ślubnych —; 
nieślubnych —. Nieżywo urodzonych —. 

Małżeństwa zawarto w dniu 28 kwietnia: 

W parafii katol: — 

W parafii ewang: —; 

Starozakonnych: 2, a mianowicie: Orzechowski Na- 
tan z Frajdą Kon, Gutgołd Nysen z Pozen Cyrlą.Ą 

Zmarli w dniu 28 kwietnia: - 

Katolicy: dzieci do lat 15-ta zmarło 4, w tej 
liezbie chłopców 4, dziewcząt; durosłych—, w tej 
liczbie mężczyzn —, kobiet—, a mianowicie: — 

Ewangelicy: dzieci do lat 15-tu zmarło 3, w tej 
liczbie chłopców 1, dziewcząt 2; dorosłych -—, wtaj 
liczbie mężczyzn —, kobiet —, a mianowicie: — 

Starozakonnych: dzieci do lat 15-8tu zmarło —, w tej 
liczbie chłopców —, dziewcząt —; dorósłych==, w tej 
liczbie mężczyzn —, kobiet —, a mianowicie: — 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE, 
Środa dnin 30 kwietnia. Temperatura wczoraj 
rano 80 R, w polad. 90 R, wieczór 79 I. Śras 
-anin wysokość baromotru 27- nali tr. 


Br. Ksawery Jasinski, 
powrócił z zagranicy: Leczy spe- 
cyalnie choroby skóry i dróg mo-i; 
czowych. Nówy Rynek, doni Szwe- 
tysza Nr. 4. "249—3—6 0. 
84—0-—0—8-8-110—0—0—0—0—0-% 
$ Br. EBlasjfelid + 

mieszka na rogu Nowego Rynku$ 
$i ulicy Sredniej, w domu W-go G. 
ęKihna vis-A-vis restauracyi p. 

Klukowa. Przyjmuje chorych do 
$10-ej rano i od 4—6 po południu: 
ŚBiednych bezpłatnie. n 

baa cn an a 


PB 
> 229-7-8 


TEATR POLSKI. 


FABRYKA NAPĘÓW. MEPALOWYCE, 


liter i herbów 


JÓZEFA POZNAŇSKIEGO 9 


dawniej- A.- Rosenl.erga, h 
BZ. w WARSZA WIK, Ę 
B ul. Długa N. 41, między ul. Bielańską i hote 

jj 


„ANTIRHEUMATICON.” 


D-ra Leroy. 


Maść roślinna przeciwko vreumatyzme wi, drzączce i wszelkim cier- 
piemioni kończyn. i PCE 
Liczne pomyślne próby odbyte w paryzkich szpitalach „i doświadcze- 
nia pp. doktorów na osobach prywatnych, dowiodły że „Antirheumaticon,* 
w znpełności zasługują na uznanie i zaleca się wszystkim jako zaakomi- 
ty środek przeciwko renmatyzmowi.—lena ża słoik rs. 1 kop. 


50, z przesyłką rs 2. 
FKSTRAKT ROŚLINNY 


Nieomylny środek przeciwko piegoem, liszajom i wszelkim wyswzus= $ 
i tom Skórnym. . 

Środek ten jest prawdziwym fenomenem w sztuce kosmetycznej, na- 

daje skórze naturalną białość i świezość. Cena za słoik kop. 75, 


iem Niemieckim. 
. Wykonywa. wszelkiego rodzaju rohoty g Ej 
w zakres fabryki liter metalowych i szyl- 3 


g KiróPA, s| 
= PA || ARI] 
EF FABRYKA ZNAŁÓW | ul DŁUGA 
R > 

d 


i 


srnytewski | EB 
5 3 ==" dów wchodzące, a mianowicie: Szyldy z 


© s TZ, R 
LZ (EE 337 8 Y firmami z liter metalowych wypukłych, 
DNE | Zam Ajak również i pisanych na blasze i szkle. 

4 o NS 


FT 


Ry Tabliczki z nazwiskiem na drzwi, Tablice 
z napisami dla dróg żelaznych. Herby Pań- 
stwa z napisami dla wszystkich władz ga- 
bernialnych, powiatowych, gminnych, oraz 
wszelkich. władz sądownictwa. Medale wy- 8 


stawowe. Tablice numeracyjne na domy. Ta- 


B J. POZIŁAŃSKIEGO 
` blice. nadgrobkowe. Napisy i numery. dla 


ù 


TOWARZYSTWO ARTYSTÓW DRAMATYCZNYCH 7, |hoteti etc. po cenach bardzo umiarkowanych. E | a z przesyłką rs. 1. p i 
: zo 8 _- Fabryka podejmuje się odnawiania wszelkiego rodzaju szyldówi wystaw f Giówny Skład w Warszawie, 
BA RED gdsklepówych: ~ waj ` : P 114—1—2 ję i 
we Środę dnia 30 kwietnia 1884 r.  |STĘsg w 3 Z. SUCHOWIECHE, 


SED" 


Królewska Nr. 19. 
W Łodzi sprzedaż detaliczna w składach aptecznych i aptekach. 
i Upoważnionym do pośrednictwa pomiędzy tutejszemi składami aptecz- 
I nemi, aptekami z głównym składem Z. Suchowiecki jest Pan £. Kula- 
ki w Łodzi, Piotrkowska Nr. 756. 0 1-8-0 


ABONAMENT EN. 9. | 
DOWCIP a Szkola kroju i szycia sukien oraz qkryć damskich, $ 


AAE Oa a A 
(GieorgesDandin).b  TEOFILĘ BADIOR 


ją posiadającą patent od Ksawerego: Głodzińskiego i uprawnioną do wy-$ 
| dawania świadectw swoim uczennicom. u 


- PRZYBYŁA z WARSZAWY 


Komedya w 3 aktach Moliera 


przeł, % franenzkiego , Natan Otworzyła pracownię Sukień damskich i ubio- 


Silberstein. : Wykład odbywać się będzie podług najnowszej i najpraktyczniejszej r "M r j 

; ; |EF metody K. Głodzińskiego nauczyciela wielu zakładów w kraju i zagranicą. rów dziecinnych, które wykonywa ‘po . bardzo 
5 RE „2Kompletna nauka kroju i szycia 'kosztuje Rs. 15. i 
Btozpocznie: „Czas trwania nauki od 2—4 miesięcy. Wpis uczennie-przyjmuje się umiarkowanych cenach. 


F codziennie. "Bliższe szczegóły o warunkach interesowane osoby mogą zasię- zarz wykonanie punktualne i podług najśwież- 


N D K. adynąć w moim mieszkaniu, ul. Cegielniana dom W-go Moritza Heimann Nr. szej módy. 
g A ; i JADE 244-3- i ; A > A 
Ź | A a RTh parter: O a m ga an a Aa Aa A a a A A A R ae a a || Ulica Widzewska dom Aia Nr1440, 1-sze piętro od frontu 
R , e Ea L ea Ea E a Pa b u R WZW k z ? v . 


GE Ed 


"Mieszkanie „DO wynajęcia El =] 


składające się ze sklepu: wraz z.4 poko- Sto ETA 
sala o 3-ċh oknach), oraz wszelkiemi do- ZTY 
ch), gess Ba 


Fragment dramatyczny. wier- 
szem, J. N. Popławskiego. 


RAE RR ŚRALESY a "do godnośćiami, na 2-iem piętrze w domu YOODGOCÓĆ Yu OQO0COOOOC + 


KARE > . D.- aniekieg 0., zy ulicy o Gi 
wynajęcia, wiad. u pp- Krusche et Ender. ©, nej OR et C , . uliey el 7 POWODU POWIĘKSZENI A FABRYKI a 
- 51-3-3 - 8 


o RA | o 
aa Mieszkanie kuchni MIESZKANIA. A TAN i0 D 0 SPRZE DAN | A l fe, 
ER 5 


Początek o godz. '8-ej. 


Dyrekcya Towarzystwa Kredytowego 
miasta Łodzi | 
ogłasza, że nieruchomość pod Nr. 232B 
przy ulicy Nowomiejskiej „w mieście £o-|na' 1-em piętrze zaraz albó od 1 lipca do| ` TOTA 
dzi położona, wystawioną została na sprze- ich P Ulica Piotrkowska Nr. 255B do wynajęcia :od | lipca. 
daż. Licytacya odbędzie się w kancelaryi naprzeciwko hotelu Hamburskiego. 


1. Na parterze 5 pokoi, przedpokój, ku-||54 ogwój 7 : PORTE „AB 
łódzkiego wydziału hypotecznego  przed|: liższej wiadomości udzieli dom ban- tę ERĄ brać» sę Bi płk SR A ROAR a) 


chnia, pralnia, piwnica, komórka na wę- : a 
ara b ć we 100 koni, ze stawidłem wentylowem, połączona z transmisyą za pomocą kół 


notaryuszem Janem Kamockim, od sumyļ|yjerski 5 SE giel i schowanko.  - 

rs. 33,900 vw góre w dniu 12 © Ha kierski ADU 258-8.0 - A P Na bem piętrze 7 pokoi, przedpokój, U zębatych, które to połączenie z łatwością na linowe zamienić można. 

1884 r. o godzinre 11-ej. z rana. Vadinm| a | KUC nia ze zlewem, piwnica, schowanko. Maszy | à ; Ne p; 25 

do licytaeyi złożyć się winne wynosi rą. Od 1-go lipca jest do wynajęcia. $$: |komórka na węgiel. nai Ulica A Maz 4 = t DA WER > R guam Ę Titlen iont, (w Belgii) Ó 
4,50. 975-1.3 wadzia dom T. Schmidta Nr, 48d. | g znajduje się w ruchu i może być óbejrzaną w każdym czasie u B 


"MIESZKANIE dom parterowy 36220 Q 
i K > naprzeciwko składu Banku Polskiego, skła- 4 ROACH 8 u - e © 
złożone TESZ KANIE im: Pi x Pak | kibi a E s f Kalendarzyk jo NE . g: Birnbaum 8, Co. | Q 


i jedno mniejsze z trzech pokoi ż kuchnią kot na poddaszu a także i ogrodu znaj- j dia dzieci O 


na l piętrze jest na Piotrkowskiej dującego się z frontu. i E $ 
nikicy wa od 1-go lipca.r.:b. do a itz Mei przez Jachowicz, złożony w redak- KH w Łodzi. s . le 2 
wynajęcia. iższa wiadomość u St. K. ritz NEBBAFAIR. |cyi Dziennika. na korzyść biednych, naby- : 3—2—4 

Landau. © 9276-1-10 OREL _246-3-8 [wać miożna po kop. 15.. EOX XXXXX OOO rak 


GIEŁDA WARSZAWSKA d. 28 kwietnia. RUCH POCIĄGOW KOLEJOWYCH 
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Redaktor i Wydawca Zdzisław Kułakowski. 
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